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Poznan
D z ia ło n ry

Rynek Drzewny: Rok XI. Rynek Budowlany: Rok II.

Lokomobile stacyjne
fabr. H. Cegielski S. A. Poznań
są na i Dard ziei rozpowszechnione, 
ponieważ są nalekonomicznieisze 
i najbardziej trwale w eksploatacji

m

W ystarcsy zwrócić uwagę
na konstrukcję wyciągainego paleniska  
i rur płomiennych, aby lokomobili tej dać 
wyższość nad innemi

N isk ie  obroty

Nadzwyczaj łatwa  
o b s łu g a

Lepsze wyzyskanie  
paliwa i pary

Ł atw ość  przeciążen ia

Szerok i obszar  
regulacji ob ro tów

L okom obila  j ed n o cy l in d ro w a  w olnoobro tow a .

IIUNA POWSZECHNEJ WYSTAWIE KRAJOWEJ W POZ»
WYROBY FABRYKI ODZNACZONE ZOSTAŁY

3-m a wielkiem i zlotem! m edalam i
co j e s t  n a j l e p sz e m  d o w o d em  ich jakości .

B
S z c z e g ó ł o w e  p r o s p e k t y  i o d w i e d z i n y  n a s z y c h  I n ż y n i e r ó w  n a  i ą d a n i e
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Ś W I E Ż E G O  Z B I O R U
=== | P O L E C A M Y  d eta l ,  i w a g o n o w o . — D o  j e s i e n n y c h  w y s ie w ó w .  P r o s im y  o  n i e z w ło c z n e  z a p e w n i e n i e  s o b ie  d o s ta w y  |  U l

■  S K Ł A D N I C A  N A S I O N  L E Ś N Y C H
Przeg ląd a  Leśn iczego  - Rynku D rzew neg o ,  P oznań, w . G a r h a r y  20 - Tei.iszo |

645

Państw. Nadl. Durowo
pow. Wągrowiec, stacja koi. Wągrowiec, sprzeda na 
ogólnych w arunkach  sprzedaży drew na wyrób., 
obowiązujących w D. L. P. Poznań  następ, drewno 
użytk. z roku  gosp. 1928-29.
Las 1. Leśn. Dębina oddz. 1, 2, 4, 41 - - 9(i szt. dłuż.

sosn.-— 58.77 n r  II, III, IV ki.
Lcs 2„ Leśn. Dębina oddz. 28, 39, 40, 41 — 215 szt.

dłuż. sosn. — 95.43 m :! I, II, III, IV kl."
Lcs 3. Leśn. Dębina oddz. 38 — 38 szt. dłuż. brzozow. 

21.75 n r  II, III, IV kl.
Lcs 4. Leśn. Orla oddz. 54, 59, 05 — 209 szt. dłuż.

sosn. — 102.90 m 3 I, II, III, IV kl.
Lcs 5. Leśn. Orla w 8 oddz. - -  255 szt. dłuż. sosn. — 

125.31 n r  I, II, III, IV kl.
Lcs 8. Leśn. Orla w 5 oddz. — 02 szt. dłuż. dębów. — 

24.90 n r  I, II, III, IV kl.
Lcs 7. Leśn. Orla oddz. 59, 02 — 52 szt. dłużyc 

brzozow. — 21.22 n r  II, I I I ,  I V  kl.
Los 8. Leśn. Rąbczyn oddz. 102, 81 — 138 szt. dłuż. 

brzozow. — 28.40 n r  III, IV kl.
Los 9. Leśn. Rąbczyn w 7 oddz. — 15 szt. dłuż. dę­

bowych — 12.36 m 3 1, II, III, IV kl.
Oferty z napisem  „Submisja" w zalakow anych 

kopertach należy nadesłać do Nadleśnictwa do dnia 
14 łistop. 1929 r. godz. 11,30, poczerń nastąp i o tw ar­
cie ofert. Zatwierdzenie ofert zastrzega sobie Dy­
rekcja. Drewno powyższe może być kredytpw ane 
i bliższych wyjaśnień, dot,, w arunków  sprzedaży 
i kredy tu  udziela Nadleśnictwo. Ceny należy podać 
przeciętnie dla wszystkich klas za 1 m :! w słowach 
i cyfrach. Oferenci w inni złożyć w ad jum  w wyso­
kości 5 proc. ofiarowanej ceny kupna.

Nadleśniczy.

P O S Z U K U J E M Y
1 0  w a g o n ó w

I H K O I J
suchej,  20 mm grubości, w dług. 2.50 m 
i co V2 metra wzwyż aż do 6 metrów.

Oferty franco granica Leszno
do Admin. R. Drzewn. pod nr. 643

4AAAAAAAĄAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAAi AA A AAAA a a A a

Poszukuję
l o f c o m o b i l i

używanej, w dobrym stanie
o s i le  60 koni P. S  L A N C A  lub W O L F A  oraz

T R A K U
H O F M  A N  O W S  KI EGO lub B L U M W E G O  i S y n  
od 650 do 700 mm. rama (przelot)  
również w dobrym stanie.

Oferty uprasza s ię  sk ierować do Administracji „R>nku 
Drzewnego i Przeglądu Leśniczego" pod numer 6 4 1 .

D o m in iu m  W aly cz
pocz ta  i stacja  kolejowa W ąbrzeźno 

sprzeda na pniu
635

1! mriii oUM M l liniiu
i li m i i  tlsn  Irtiwi

Reflektanci do kupna m ogą oglądać drzewostan każdego dnia

J A M N I K A 634

c i ę t e g o  na l i s y
KUPIĘ.

SZYBI, JEDLEt, p. M c h ó w .  p o w .  P le s z e w
Ca 200 cbm miękkiego cieko­
wego towaru stolarskiego

w wszystkich grubościach ma do oddania 633

A L F O N S  SPITZER -  P o z n a ń ,  Stary  R ynek  37

o o o ooooo  ->To«>noocoom )oooo ooao&osa oooooooo
M a m y  do oddania 636mim i lości  d e s e K  m i i y c h

obrzynanych 23 mm 
jak również w sze lk ie  inne materjaly tarte.

MŁYN PAROWY i TARTAK T . z o . p . ,  ZBĄSZYŃ 
OOOOOOOOOOOOOCaOGOOOCOOC9 0 0 0 0 0 0 0 oooooooo!
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RYNEK DRZEWNY 
I BUDOWLANY

O R G A N  D L A  H A N D L U  i P R Z E M Y Ś L U  D R Z E W N E G O  O R A Z  B U D O W L A N E G O
O F I C J A L N Y  O R G A N  ZWIĄZKU P R Z E M Y S Ł O W C Ó W  D R Z E W N Y C H  W P O Z N A N I U

Rynek Drzewny: Rek XI. Wychedsi w poniedxiaHci.s^exivi piątki. Rynek Budowlany: Rok U.

PRZEDPŁATA n a  l i s t o p ad  1929 r. ,  w y n os i  i w P o z n a n i u  
p rzy  o d b io r z e  w  ek s p e d y c j i  f 6.06 z ło ty ch .  Na p o c z ­
t a c h  6,45 z ło ty ch .  P o d  o p a s k ę  w p r o s t  z ek s p ed y c j i  
w k ra ju  f w w o l n e m  m i e ś c ie  G d ań s k u  7,50 z ło ty ch .  P od  
o p a s k ę  za  g ran icą  ( o p r ó c z  G d ań s k a ) ,  8,00 z ło ty c h .  N u ­
m e r  p o je d y n c z y  k o s z tu j e !  w P o z n a n i u  w  E ksp ed yc j i  
50 g roszy .  Z p r z e s y łk ą  p o c z t o w ą  w k ra ju  i w  Wol­
n e m  m i e ś c i e  G d a ń s k u  60 g ro szy .  Z a g ran icą  70 g roszy .

„  , ,  . „ . . . . . , t  OGŁOSZENIA: Za t e k s t e m  20 gr . od  m i e j s c a  m i l im e t r -
R e d a k c i a ,  A d m i n i s t  r a c j i i  I E k s p e  d y c j  « j (5t r o n a  c z t e r o ł a m o w a ) .  W t e k ś c i e  za ś  lub  p r z e d  t e k s .

■„RYNKU D R Z E W N E G O  i B U D O W L A N E G O  : t e m  55 gr. od  m i e j s c a  m i l im e t r ,  ( s t r o n a  d w u ła m o w a ) .  
P o z n a ń ,  Wielkie  G arb ary  20. Nr. t e l e f o n u  3406 * "  ‘ " n

D R U K A R N I A
P o z n a ń ,  Wielkie G arb ary  20 Nr. t e l e f o n u  1820

I OGŁOSZENIA! Z ta b e lk a m i  o 30 p r o c e n t  w ię c e j .  P rzy  
i w ię k s z y c h  i k i l k a k ro tn y c h  o g ło sz .  s to s o w n y  j e s t  r aba t .  
|  Dla p o s z u k u j ,  p o s a d  p rzy  je d n o r a z o W e m  o g ło s z e n iu  
i 30 p r o c . ,  p rzy  d w u r a z o w e m  40 p r o c .  i p zy t r z y r a z o -  

: K on ta  b i e ż ą c e  : P . K. O.  206-377 — B ank H a n d low y  w j w e m  s0 p r o c .  r a b a t u .  — K ażd a  n o w a  p o d w y ż k a  o b o -  
|  W a rsza w ie  O d d z .  w  P o z n a n i u  — B a n k  P r z e m y s ł o w c ó w  : w iąZuje w s z y s tk ie  już  p r z y j ę t e  o g ło s z e n ia  od  dn ia  
|  P o z n a ń  — Ban k  P o z n .  Z i e m s tw a  K redy t,  w P o z n a n i u . :  _  z m iany c e n  b e z  u p r z e d n i e g o  z a w ia d o m ie n ia .  -

P r z e d r u k  d o z w o lo n y  ty lko  za  p o d a n i e m  ź r ó d ła  „ R y n e k  D rzew n y  i B u d ow lan y  w P o z n a n iu "

Przebieg i bilans 
katastrofy sówkowei w Wielkopolsce

(Dokończenie) .

Drewno posówkowe było w zasadzie równo- j 
wartościowe m aterja łow i zupełnie zdrowemu, gdyż 
drzew ostany zniszczone w większej mierze w odpo­
wiednim czasie były w yrąbane. Dalszym jednak w a­
lonk iem , podtrzymującymi nadal dobrą techniczną 
wartość oraz zapobiegającym ew entua lnem u zepsu­
ciu się drewna, było spieszne zwiezienie d rew na do 
tartaków , natychm iastow e przetarcie wartościo­
wych m aterja łów  na deski, wzgl. inne sortym enty  
i uk ładan ie  w stosy. Główną rolę odgrywał więc 
w tym  w ypadku pospiech. Jak już wyżej zazna­
czono, więcej wartościowe drewno zostało szybko 
i wczas ścięte, spraw a, na tom ias t wywozu drew na 
z lasu  przy tak  olbrzymich m asach  na tra f ia ła  na  
trudności, które pokonać było niemożliwe. Jedynem  , 
wyjściem z tej sy tuacji była przeróbka drew na n a  j 
miejscu w lesie. Należało zatem nietylko jaknaj-  
więcej m a te r ja łu  przecierać w lesie na lotnych t r a ­
kach, lecz także o ile możności zatapiać drewno 
w rzekach i jeziorach, kopalniaki zaś wyrobić w 
stemple i złożyć je w stosy. Na to trzeba było je­
dnak  olbrzymich kapitałów, jakiem i w większej czę­
ści firm y nie rozporządzają. W  początku prace oko­
ło wyróbki i przeróbki poszły żywem tem pem  n a ­
przód, po pew nym  jednak czasie intensywność u s ta ­
ła z powodu trudności finansowych. Olbrzymi ap a ­
ra t  urzędniczy, bardzo często fachowo nie wyszko­
lony i po raz pierwszy zatrudn iony  w drzewnictwie, 
pożerał wielkie sumy, gdyż płacono wcale pokaźne 
gaże, nie stojące w s tosunku  do wydajności pracy, 
a ceny robocizny w zrastały  w skutek  konkurencji 
między poszczególnemi firm am i coraz więcej. W y­
p ła ty  nie zostały regularn ie  uskuteczniane, co znów 
wywołało rozgoryczenie wśród robotników i było 
powodem do Jokalnych strajków, trw ających  dłuż­
szy lub krótszy czas.

Taki s tan  rzeczy m usia ł oczywiście wpłynąć 
ujem nie na jakość drewna, gdyż kardyna lny  w a ru ­
nek — szybkie usunięcie d rew na z lasu oraz na tych­
m iastow a przeróbka jego, nie był przestrzegany.

Wilgoć gleby Oraz wpływy atmosferyczne działały 
niszcząco n a  m aterjały, w szczególności cieńsze, 
które zaczęły sinieć i próchnieć, w skutek czego za 
drewno, które w razie zastosow ania wskazówek, 
podanych przez ins ty tu ty  naukow e przyniosłoby ta ­
kie ceny co drewno nieuszkodzone, nie można już 
było osiągnąć norm alnych  cen. Dierwonabywcy, w i­
dząc zbliżającą się katastro fę  s tarali się wciągnąć 
do in teresu  niezaangażowane dotychczas kapitały  
były to firmy o zasadach uczciwości kupieckiej, 
którym  chodziło o zachowanie reputacji. Inni na to ­
m iast — o „młodej“ tradycji kupieckiej — odda­
wali swoje prawa, w ynikające z kupna, osobom trze­
cim za „odstępne11. Pozbyli się też w ła tw y sposób 
kłopotów, a w dodatku  mieli pewien zysk. Pozosta­
w ali oni copraw da nadal odpowiedzialnymi za sfi­
nalizowanie tranzakcji, lecz przeważnie nie mieli 
czem odpowiadać.

Zarazem w pływały do A dm inistracji Lasów 
coraz częściej wnioski o przesunięcie term inów  pła­
tności lub o zniżkę ceny za zakupione drewno. Jako 
powody do takiego kroku  podawano momenty, że 
drewno było liche, psuło się szybko, tracąc na te­
chnicznej wartości, że przekazany objekt był o wiele 
większy od zakontrak tow anego w umowie, że m a ­
teria l był źle wyrobiony oraz zawierał dużo chorego 
drewna. W iadomo jednak, że co fiskus raz posiada, 
to niechętnie oddaje. A dm in istracja  zajęła wobec 
tego rodzaju  wniosków odmowne stanowisko, w y­
chodząc z założenia, że tak  sprzedający jak  kupu- 

\ jący przed dojściem do sk u tk u  a k tu  s p rz e d a ż y -k u -  
| pna  przeprowadzili dok ładną kalkulację  i b rali pod 
! rachubę wszelkie ewentualności, mogące w yniknąć 

z tak olbrzymich tranzakcji. Pierwszego z wyżej 
1 przytoczonych argum entów  nie brano dlatego pod 
i rozwagę, gdyż psucie się drew na zależne było od 
■ sposobu i szybkości usunięcia  go z lasu, a więc za- 
’ leżne było od samego nabywcy; drugi argum ent 
i upadał także, gdyż nabyw ca zobowiązał się do od- 
I bioru całkowitej przekazanej masy, określonej urno-
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vvą. Jedynie trzeci i czw a rty  a rgum en t byw a ł roz­
patrzony, gdyż wobec pospiechu w  e ksp loa tac ji 
u trudn ionego  i niedostatecznego dozoru nad w y ro ­
iłem  oraz wobec tego, że p rzy  eksp loa tac ji z a tru ­
d n ien i b y li p raw ie  ty lk o  ro b o tn icy  sezonowi, nie 
zna jący się na rzem iośle, p ra w id ło w a  so rtym en tac ja  
d rew na była  n iem ożliw a . W  końcu spory m iędzy 
A d m in is tra c ją  a nabyw cam i doszły przed fo ru m  m i­
n is te rs tw , w y n ik ie m  czego było, że Zarząd Lasów 
m u s ia ł uczyn ić  znaczne n ie raz ustępstwa w  fo rm ie  
z n iż k i cen za drewno.

Jeszcze in n a  okoliczność sp ra w ia ła  f irm o m  
n ie lada  trudnośc i, a m ianow ic ie  dostaw a przez D y­
rekcję P. K. P. wagonów, k tó ra  d la  ła d u n k u  drzewa 
b y ła  zupe łn ie  n iew ystarcza jąca, — niedostarczenie 
wagonów stało  w  zw iązku  ze w zm ożonym  ekspor­
tem  w ęgla  polskiego. Przez brak w agonów  d la  eks­
po rtu  drzewa oraz do ta r ta k ó w  k ra jo w ych , narażało  
się nie ty lk o  eksporte ra  i w łaśc ic ie la  drzew ostanów  
zniszczonych na poważne s tra ty , lecz przedewszyst- 
k iem  narażało  się m a ją tek  narodow y na n iepo trze­
bny uszczerbek. P opierano bow iem  jedną gałęż 
p rzem ysłu  (węgla) kosztem inne j.

Powyższe m om enty  ham ow a ły  p ra w id ło w y  
bieg w  w yw ią za n iu  się z a k tu  ku pn a —sprzedaży. W  
przeważnej części kupcy  nie s fin a liz o w a li tra n z a k c ji 
w te rm in ie  w yznaczonym  um ow ą. Następujące ze­
s taw ien ie  podaje stan  zad łużen ia  w  poszczególnych 
nad leśn ic tw ach  w  d n iu  1. 10. 1927 oraz w  d n iu  1.10 
1928 r.

1 zołach, ja k ie m i się oba rczy ły  tak f irm y  jak  A dm i- 
j  n is tra c ja  Lasów.

Reasum ując powyższe, dochodzim y do w n io - 
I sku, że:

1. Oddanie w iększych  ob jek tów  w jedną  lub 
k ilk a  rą k  — ja k  to m ia ło  m iejsce p rzy  tranzakc jach  
sów kow ych — nie jest wskazane, a odw rotn ie , 
w p ros t szkodliw e. Nasz handel d rzew ny nie ma 
zbyt szerokich podstaw  finansow ych , a jeszcze sk ro ­
m niejsze k re d y ty , gdyż b a n k i nasze — ja k  w ia d o ­
mo — bardzo m ało  b io rą  u d z ia łu  w  h a n d lu  drze­
w n ym  — by sobie m ógł pozw olić na zaw ie ran ie  
um ów  na w ie lk ie  ob jek ty . Cóż bow iem  pomoże za­
w ie ran ie  dużych ko n tra k tó w , jeże li się ich  n ie do­
trzym a  ?

2. H u rto w ą  sprzedaż drew na firm o m  n ie facho­
w ym  — czy li kupcom  przygodnym , k tó rzy  w y ra ­
s ta li podczas ka m p an ji sówkowej ja k  g rzyby po de­
szczu, należy ogran iczyć do m in im u m . Podobna bo­
w iem  ka tegorja  kupców , bez tra d y c ji kup ieck ie j 
i  odpow iedn ie j so lidności, opiera swe ka lk u la c je  nie 
na śc is łych obliczen iach uczc iw ych  tra n z a k c ji, lecz 
na czynn ikach  speku lacy jnych , co w yw o łu je  ty lk o  
zamęt i dezorjentację, szkodząc bez w ą tp ien ia  pow a­
żnym  kupcom  - przem ysłow com , p ragnącym  pokryć  
swoje zwiększone zapotrzebowanie drewna.

3. P rzem ysłow cy i kupcy d rzew ni, w in n i przez 
swe organizacje  zawodowe w p ływ a ć  na c z yn n ik i 
urzędowe w  k ie ru n k u  u ła tw ie n ia  im  w yw iązyw an ia  
się z zobowiązań zarów no wobec Zarządu Lasów,

N a d l e ś n i c t w o
W edług  stanu  

z dn ia

W y n o s ił d łu f 
za w a rtych  w  ro

1924/25 | 1925/26

[ z tra n z a k c ji 
tu  gospodarczym

1926/27 I 1927/28

D robne 
pozosta ­

ło ś c i 
(d  u g i)

O gó lny stan 
zad łużen ia  w d n iu

1 .10.1927  1.10. 1928

z ł z ł z ł I z ł 7 ł z ł 1 z ł

B o ruszynek 1. 50. 1927 525.509 787.909 203.818 38.615 1.555.851
1. 10. 1928 125.633 472.331 55.290 47.714 1.600 702.568

B ucharzew o 1. 10. 1927 1.819.419 19.695 10.428 17.751 1.867.293 i
1. 10. 1928 1.600.091 9.383 — 529 477 1.610.080

D raw sko 1. 10. 1927 235.064 154.933 6.667 11.484 408.148
1. 10. 1928 — —  ■ — — _

M argon in 1. 10. 1927 8.015 — 53.222 11.336 72.573
1. 10. 1928 8.015 — 23.043 55.822 2.398 89.278

M ię dzych ó d 1. 10. 1927 552.133 261.393 78.640 23.220 915.386
1. 10. 1928 543.212 229.224 4.500 64.504 _ 841.440Oborniki 1. 10, 1927 131.836 116.128 414.634 4 738 687.336
1. 10. 1928 60.546 222 169.185 176.840 2.639 409.435

Podan ln 1. 10. 1927 13.059 117.622 594,261 15,838 740.780
1. 10, 1928 400 113.170 398.336 445.060 5.771 i 967,737

P o trze bo w ice 1. 10. 1927 883.405 154.462 201.748 68,801 1,308,416
1. 10. 1928 289 185 11.312 33.674 88.522 16 963 439,656

P rom no 1. 10. 1927 16.841 565.084 7.796 589.721 i

Ś ie raków
1. 10. 1928 — — 77.200 239.474 4.165 320,839
1. 10. 1927 1.304.567 368.379 262175 18.971 1.954.092
1. 10. 1928 588.594 14.887 91.246 1.414 696.141

W ro n k i 1. 10. 1927 534.306 114.841 140.659 43.303 833.103
1. 10. 1928 316.431 71.398 — 69.688 5 536 463.053

Razem 1. 10. 1927 5.007.313 2.112.202 2.531.331 261.853 10.932.699
i ) 1. 10. 1928 5.532.107 907.040 776.118 ' 1.279.399 42.963 6.535.227

O gólny stan  zadłużen ia  w yn o s ił w  d n iu  1. 10. 
1927 — 10.932.699 zł; można naogół p rzy jąć, że w  
d n iu  ty m  w sze lk ie  tranzakc je , zaw arte  w  la tach  
1924-25 i 1925-20 m ia ły  być ukończone. F akt, że na 
dzień 1. 10. 27. by ło  n iew yró w n an ych  ra ch u n kó w  
z la l 1924-25 i 1925-26 na kw otę  8.119.515 zł, dowo­
dzi o trudnośc iach , 'ja k ie  m ia ły  f irm y  p rzy  w y w ią ­
zan iu  się z k o n tra k tu . YY d n iu  1. 10. 1928 stan za­
d łużen ia  w yn o s ił 6.535.227 zł, z czego na la ta  1924-25 
i 1925-26 przypada 4.439.147 zł, czy li, że d ług  z la t 
1924-25 i 1925-26 zm n ie jszy ł się w  s tosunku  do sta­
nu z 1. 10. 1927 r. o 3.780.368 zł. N ie trzeba tu ta j 
ko m e n ta rzy ; same liczb y  m ów ią  o k łopo tach  i  mo-

ja k  wobec odbiorców . Będzie to jednak m ożliw e 
ty lk o  wówczas, jeże li w śród d rzew ia rzy  u g ru n tu je  
się św iadom ość s iły , leżącej we współ nem i so lidar- 
nem  w ys tępow an iu  w  spraw ach zawodowych.

y M K H M ^ P n o O O tX»OOOOOOa»CXX>iG>OOQOOC OOOQOOOO

Świerkowy, olchowy, dębowy 6
materiał (okrąglaki) kupuje stale
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Kalendarz terminowy.
S k r ó t y  i L — lic y ta c ja , S =  s u b m is ja , P =  p rz e ta rg , W =  z  w o ln e j ręk i.

Dyrekcja
N Kłody d ł u ż y c e u ż y tk o w e  m* K o­ Pa O pał

M ie j s c o w o ść S p r z e d a ją c y
10

T erm in
JC 10

ol
ch

a

palniaki p ierow ka
w zgl .  w o jew .

S
po

s. c
cf i 
O  
V)

<U

't/5

ta
'S
o dą

b

bu
k O

Nfrt
-O

Uw agi rodz.
drew m 3 rodz.

drew . mp. mp.

Oborniki P o z n a ń N a d le ś n . L 6 .  XI. n a  d re w n o  u ż y tk o w e  
o p a ło w e  i d w ó ch  
b a rak ó w

% — —

C h e łm o Toruń N adl .  Jam y L 7.  XI. n a  wiklinę n a  o b s z a rz e  
20,51 ha

— — —

C z e k a n o w o P o m o r s k ie Zarząd  Maj. 
C z e k a n o w o S 1 5 .  XI. 7 0 0 — —

Podkłady dla P. K. P., 
a ceny eksportowe drewna polskiego

W arszaw ski dziennik „K urjer P o ranny"  zaj­
m uje  się w swem w ydan iu  z dn ia  29 października 
b. r. sp raw ą przetargów na  dostawę podkładów  ko­
lejowych dla P. K. P., doszukując się równocześnie 
związków pomiędzy niskiemi cenami n iektórych 
oferentów, a  cenami eksportowemi polskiego d re­
wna.

W ywody „K urjera  Porannego" są bardzo cha­
rak terystyczne i ciekawe dia naszych sfer drze­
wnych, to też podajemy je poniżej w całości, w strzy­
m ując  się ze swej s trony od wszelkich kom entarzy. 

Oto co pisze w spom niane pismo:
„Dnia 21 bm. we wszystkich dyrekcjach kolejowych 

odbył się przetarg  na dostawę podkładów dla P. K. P. 
Na ogólne zapotrzebowanie 2 miljonów 200 tysięcy pro­
gów m i n i s t e r  ju m r o l n i c t w a  z a r e z e r w o w a ł o  
s o b i e  d o s t a w ę  500 t y s i ę c y  s z t u k .

Ze względu na  tegoroczną konjunkturę, oferty tym 
razem  były niższe niż zeszłoroczne. Szereg firm  zgłosiło 
ceny do 10 proc. niższe od zeszłorocznych. Inne zaś — i tu ­
taj zaszedł fak t zastanaw iający — skartelizowawszy się, 
podały ofertę o 33 proc. niższą od zeszłorocznej.

Czem zjawisko podobne wytłum aczyć? Gdzie tkwi 
tajem nica, że między ofertam i tych dwuch typów jest aż 
23 proc. różnicy?

Okazuje się przedewszystkiem , że zarówno w Polsce, 
jak i w innych krajach, najpow ażniejszym  odbiorcą drze­
wa jest m in isterjum  kom unikacji, ono więc, z na tu ry  rze­
czy, m a decydujący wpływ na  kształtow anie się cen dre­
wna, a punktem  w yjścia jest przedewszystkiem  cena na 
progi, przyjęta przez m inisterjum  kom unikacji Cena za­
tem na progi tej firm y, k tóra wychodzi zwycięsko z prze­
targu, staje się tą  ceną, k tó ra  norm uje tranzakcje drze­
wne na  rynku  wewnętrznym . Jeżeli zatem  dana firm a 
ofiarow ała drewno kolejom naw et ze s tra tą  dla siebie, 

to odbije to sobie w ielokrotnie, zakupując na  eksport w 
ten sposób obniżone w cenie drewno.

Dlaczego jest to możliwe?
Dlatego, że eksport drewna wynosi przeszło 50 proc. 

polskiej produkcji leśnej. Jeżeli więc jak iś oferent, jak 
właśnie jest w tym  w ypadku, straciłby 2 m iljony złotych 
na  dostawie progów dla P. K. P., to jednocześnie zarobi 
dziesiątki miljonów zł na  eksporcie, biorąc pod uwagę 
obniżoną sztucznie cenę drew na w Polsce i cenę, jak ą  m o­
żna uzyskać na rynkach zagranicznych. Praw da, że owe 
2 m iljony złotych zarobi m in isterjum  kom unikacji i, jako 
takie, m usi się z tern liczyć. Ale jednocześnie z eksportu 
drew na za granicę otrzym a Polska z tego powodu mniej 
o przeszło 100 miljonów złotych, jak  określają fachowcy. 
W ten sposób m inisterjum  kom unikacji oszczędza w pra­
wdzie 2 m iljony zł (co może mieć znaczenie w dyskusji 
sejmowej), ale ogólna gospodarka państw a traci z tego po­
wodu stokroć więcej. Jest to więc zysk pozorny o cechach 
raczej demagogicznych.

.Jakie więc firm y mogły się zdobyć na to aby ofierować 
m inisterjum  kom unikacji tak  n iską cenę? Odpowiedź p ro ­
sta. Tylko firmy, które, udając „dobrodziejów" kolejni­

ctwa, m ają  na widoku wyłącznie w łasny zysk, które tra ­
k tu ją  Polskę jako teren swej eksploatacji, a stan  gospodar­
czy Rzeczypospolitej nietylko -ich nie obchodzi, ale naw et 
radeby widzieć go w jaknajgorszej sytuacji.

Otóż oferentem  tej niskiej ceny są skartelizow ane firm y 
niem ieckie w połączeniu z firmą, na której czele stoją 
dwaj byli kom isarze leśni U krainy sowieckiej, a m ianow i­
cie: „Sosno - Dąb", za k tó rą  k ry ją  się niemieckie t-wo 
„Sleeperkantor W. Schoenberg G. m. b. 11. oraz Wolf H er­
m ann; ,,Świerk" i „Budeks", za którem i k ry ją  się Niemcy 
Lipm an Schalit i Zelm an Schalit i wreszcie „Tel S. A.“, 
której w łaścicielam i są bracia Raskin owi b. kom isarze 
sowieccy, nie posiadający obywtelstwa polskiego. Na te ­
renie polskim  firm y te zarejestrow ane są pod nazwam i 
o brzm ieniu polskiem  dlatego, aby ułatw ić sobie operowa­
nie na tutejszym  rynku.

I teraz dopiero staje się zrozumiałe, dlaczego owe 
skartelizow ane firmy, w przeciwieństwie do poważnych 
firm  polskich, ofiarow ały P. K. P. tak  n iską cenę na pod­
kłady.

Spraw a tych ofert przeszła obecnie z dyrekcyj kolejo­
wych do m in isterjum  kom unikacji gdzie ostatecznie m a 
być zdecydowana. Słuszne przeto byłoby, aby były one 
rozpatryw ane nietylko pod kątem  budżetu m in isterjum  ko­
m unikacji, ale i pod kątem  ogólnej gospodarki i istotnych 
korzyści skarbu Państw a. Sprawą tą  zresztą, jak  słychać, 
zainteresow ało się m in isterjum  rolnictwa, które jest go­
spodarzem  państwowych terenów leśnych, stanow iących <50 
procent ogólnych obszarów leśnych w Państwie.

Tyle nasi inform atorzy".

Rokowania o rosyjsko- 
holenderska umowę drzewna

Podobnie jak  z Anglją, rozpoczęły się przed 
k ilkom a dniam i pertrak tac je  pomiędzy Rosją sowie­
cką, a  holendersk im i im porteram i drzew nym i w 
sprawie zaw arcia  um ow y o w ielką dostawę tarcicy 
iglastej.

W edług posiadanych przez nas  wiadomości, 
chodzi o 1(50.000—180.000 s tandartów , które Rosja 
dostarczyć m a Ilolandji, a k tó rych  w artość przed­
s taw ia  się okrągło na  mniej więcej 2 m iljony rubli.

WALTER SCHEUNEMANN
A G E N T U R A  D R Z E W A

— Bydgoszcz, G d a ń sk a  132. —
T e le f .  2. adr. t e le g r .  S C H E U N E M A N N - B y d g o s z c z

p o ś r e d n ic z y  w s p r z e d a ż y  d r z e w a  w s z e l k i c h  
w y m ia ró w  i s o r ty m e n tó w ,  s p e c j a l n o ś ć  wy-  
s o k o w a r to ś c io w y  m a t e r j a ł  e k s p o r t o w y .

294
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Ceny krajow e n a  rynku w schodnio -m alop .
Komisja Cennikowa Drzewna przy Izbie Prze­

mysłowo - Handlowej we Lwowie ustaliła na po­
siedzeniu dnia 26 października b. r. za drewno w 
obrocie krajowym (z wykluczeniem tranzakcji eks­
portowych) loco wagon stacja załadowcza w woje­
wództwach: Lwów, Stanisławów i Tarnopol nastę­
pujące ceny:
Drewno jodłowe i świerkowe:

d re w n o  celu lozow e od  10 cm  p o cząw szy  w  odczu- 
b ie  i w y że j z m a k s y m a ln ą  d o m ie sz k ą  jod ły  
w  ilo śc i 20 p ro c . z ł 31 50

d re w n o  k o p a ln ia n e : od 10 cm ś re d n ic y  w odczu-
b ie  1,50 m  d l. i w yż. , , 2 9 ___

d re w n o  d łu ży co w e  w  c a ły c h  d łu g . m a jm n ie j  l i  
cm  w  o d czu b ie : od  21 cm  do 36 cm  i w ięcej
ś re d n ic y  z ró w n a n e j „___ 3 7 __

d re w n o  k locow e; k loce  ta r ta c z n e :  4 m  dł. i w yż.
ś r e d n ic y  w  o d czu b ie  od  26 cm  i w yż. 

d e sk i i b ru s y  jo d ło w e  i św ie rk o w e  b u d o w la n e :
3— 6 m  dł. 10 cm  i w yż. sze r. 26, 33, 40, 52 
m m  g ru b .
3—6 m  d ł. 10 cm i w yż. szer. 20 m m  g ru b .
3—6 m  d ł. 10 cm  i w yż. szer. 13 m m  g ru b , 

d e sk i i b ru s y  jo d ło w e  z po d  p iły  (sag e fa llen d , 
fa u l-  u. b ru c h fre i) , a  w ięc  m a te r ja ł ,  z a w ie ra ją c y  
I, II i II I  k la s ę  ra z e m  z w y łą c z e n ie m  k la s y  IV.

3—6 m  d ł. 10 cm  i w yż. szer; 26, 33, 40, 52 
m m  g ru b .
3—6 m  dł. 10 cm  i w yż. sze r . 20 m m  g ru b .
3—6 m dł. 10 cm  i w yż. szer. 13 m m  g ru b , 

d e sk i i b ru s y  św ie rk o w e  z p o d  p iły  (sag e fa llen d , 
fau l.-  u . b ru c h fre i) , a  w ięc  m a te r ja ł ,  z a w ie ra ją c y  
I, II i I I I  k la s ę  ra zem .

3—6 m  dł. 10 cm  i w yż. sze r. 26, 33, 40 52 m m  
g ru b .
3—6 m  dł. 10 cm  i w yż. szer. 20 m m  g ru b .
3—6 m  d ł. 10 cm  i w yż. szer. 13 m m  g ru b , 

d e sk i i b ru s y  s to la rs k ie  św ie rk , lu b  czy ste  i po ł- 
czy ste  jo d ło w e :

3—6 m  dł. 10 cm  i w yż. sze r. 26, 33, 40 
g ru b .
3—6 m  d ł. 10 cm  i w yż. sze r. 20 m m  g ru b .
3—6 m dl. 10 cm  i w yż. szer. 13 m m  g ru b , 

d e sk i i b ru s y  IV  k l. św ie rk o w e  i jo d ło w e:

m m

35,-

78,— 
S3,— 
93,—

91,—
99,—

109,—

105,—
112 ,—

122,—

150,— 
155,—— 
165,—

3—6 m  dł. 10 cm i wyż. szer. 26, 33, 40, 52 m m  
grub. „ 70,—
3—6 m dł. 10 cm i wyż. szer. 20 m m  grub. „ 74,—
3—6 m  dł. 10 cm i wyż. szer. 13 m m  grub. „ 80,—

deski i b ru sy  św ierkow e i.jo d ło w e  specja lnych  
grubości i d ługości w edle um ow y
kan tów k i i rygle rżn ię te :

3—6 m dł. 8X8 i wyż. g rube zł 92,
6—8 m  dł. 8X8 i wyż. g rube „ 99,’__
ponad  8 m dł. 8X8 i wyż. g rube w edle um ow y

ła ty  rżn ię te :
3—6 m  dł. 26—50 m m  grub. 46—52 szer. zł 105,—

1—2,50 m  dl. 13/40 m m  grub. 46—52 szer. „ 55,—
drew no ciosane:

3—6 m  dł. w g rubościach  do 16X18 „ 55,—
n ad  6—9 m dł. w  grub, do 16X18 „ 68,—
n ad  9 m  dł. w grub, do 16X18 w edle um ow y
w g rubościach  w yższych w edle um ow y

Drewno sosnowe.
drew no k o p aln ian e : 10 cm średn icy  w odczubie
1,50 m  dł. i wyż. zł 29,__

deski i b ru sy  sosnow e budow lane:
3—6 m  dł. 10 cm i wyż. szer. 33, 40, 52 m m  grub. „ 104,—
3—6 m  dł. 10 cm i wyż. szer. 13, 20, 26 m m  grub. „ 90,—
3—6 m  dł. 16 cm i wyż. szer. 33, 40, 52 m m  grub. „ 108,—

deski i b ru sy  sosnow e sto la rsk ie  n ieob rzynane:
4—6 m  dł. 16 cm i wyż. szer. 26, 33, 40, 52
m m  grub. „ 145,—

k an tó w k i i ryg le rżn ię te:
3—6 m dl. 8X8 i wyż. g rube „ 120,—
6—8 m  dł. 8X8 i wyż. g rube , 130,—

* ponad  8 m  dł. 8X8 i wyż. g rube w edle um ow y
drew no  ciosane:

3—6 m  dł. w  g rubościach  do 16X18 zł 63,—
3—6 m  dł. w g rubościach  od 18X21 i wyż. „ 68,—
nad  6—9 m cH. w  grub, do 16X18 „ 80,—
n ad  6—9 m  dł. w  grub, od 18X21 „ 95,—
n ad  9 m  w g rubościach  w yższych wedle um ow y

d e sk i so snow e h e b lo w a n e  n a  p ió ro  i w p u s t:
3—6 m  dł. 10— 18 cm  szer. zł 135,__

D rew n o  dębow e:
m a te r ja ł  r ż n ię ty  3 m  dł. i w yż., I kl. II kl. I I I  kl.
b o u lsy  w  b lo k i z łożone z ł 255,___  200,  ___
b ru s y  n ie o b rz y n . (luźny  to w a r)  „ 165,- - ’ 120,—
d e sk i n ieo b rzy n . „ 150,— 105,—
d e sk i i b ru s y  o b rzy n , tow . p a ­
ry s k i od l ‘/» w  g ó rę  „ 270,— 240,— —
d e sk i i b ru s y  o b rz y n a n e  od 1 m  dł. i w yż.
z w y k łe  k ra jo w e  „ ' 180,— 120,—
fry z y  k ró tk ie  „ 270,— 210,— 160,—
fry zy  d łu g ie  „ 280,— 240,— —
d re w n o  k a n to w e  w ed le  um ow y

D rew n o  je s io n o w e :
K loce od 3 m  i w yżej d łu g ie : I k l. II kl.

od  50 cm  ś re d n ic y  zł 140,— 100,—
30—39 cm  ś re d n ic y  „ 95,— 65, 
20—29 cm  ś r e d n ic y  „ 50,  —
bez k o ry  w o d czu b ie  i w y że j; d o p u sz ­
cza ln e  10 p ro c . od 2 do 3 m  d łu g .
M a te r ja ł  r ż n ię ty  3 m  dł. i w yż.
w  b lo k i z łożone “ „ 230,— 185,—
b o u lsy  w  b lo k i z łożone  „ 230,  185,—
b ru s y  n ie o b rz y n a n e  (lu źn y  to w a r) „ 180,—
d e sk i n ie o b rz y n a n e  ( lu źn y  to w ar) „ 165,’__
d e sk i i b ru s y  o b rzy n , od P/a m  dł. i w yż. „ 130’—

D rew no  b rzo s to w e :
K loce od  3 m  i w yżej d łu g ie :

od  50 cm  ś re d n ic y  „ 70,—__ __
30—39 cm  ś re d n ic y  „ 50,— —
(bez k o ry ) w  od czu b ie  i w y ż e j; d o p u sz ­
cza ln e  10 p ro c . od  2 do 3 m  d ług .

M a te r ja ł  rż n ię ty  od 3 m  d łu g . i w yżej.
b o u lsy  w  b lo k i z łożone ' zł 150,— —
b ru s y  n ie o b rz y n a n e  ( lu ź n y  to w a r) „ 12o!— —
d esk i i b ru s y  obrz. od  P /a m  dł. i w yż. „ 100,— —

D rew n o  ja w o ro w e :
K loce od 3 m  i w yżej d łu g ie :

od 50 cm  ś r e d n ic y  „ 130_
40—49 cm  ś r e d n ic y  ” 130’_
25—29 cm  ś re d n ic y  „ 90,_
25—29 cm  ś re d n ic y  „ 05,’_
(bez k o ry ) w  od czu b ie  i w y że j; d o p u sz ­
cza ln e  10 p roc . od  2 do  3 m  d ługośc i.

D rew n o  b u k o w e :
K loce zd ro w e  ta r ta c z n e , od  26 cm  g ru b o śc i (bez
k o ry ) w  od czu b ie  i w y że j z j 5 0  
m a te r ja ły  rż n ię te  n ie o b rz y n a n e : od  2 m  i w yż.
dł. i 26 m m  g ru b o śc i i w y że j „ 100, 

D rew n o  o lch o w e:
K loce 3 m  dł. i w y że j: I k l. II kl.

22—29 cm  w o d czu b ie  z ł 55,— 40,__
od  30 cm  w  od czu b ie  i w yżej „ 80,— 50,__

m a te r ja ł  r ż n ię ty  od  2 m  dł. i w yż.
13 m m  g ru b , od 10 cm  szer. i w yż. „ 165,—
20 m m  g ru b , od 10 cm  szer. i w yż. „ 155,__
26/105 m m  g ru b , od 10 cm  szer. i w yż. „ 150’__

D rew n o  b rzozow e:
K loce od 3 m  dł. i w yż. i k l. II kl.

od 22—29 cm  w  o d czu b ie  z ł 50,  __
od  30 cm  w  o d czu b ie  i w yżej „ 70^— ___

D rew n o  o sik o w e:
od  1,10 m  dł. i w yże j:

do 21 cm  w  od czu b ie  (celu lozow e) - zł 45,__
od 22 do 29 cm  w o d czu b ie  „ 65,’__
od 30 cm  w  od czu b ie  i w yżej 7o’__

Niema likwidacji w Stołpcach
Przed niedawnym czasem doniosło wiedeńskie 

czasopismo drzewne „Internationaler Holzmarkt“ 
jakoby ruch na tartaku  Anglo - European Company 
Ltd. Londyn został wstrzymany, a nawet firma mia­
ła przystąpić do likwidacji tego przedsiębiorstwa. 
Wiadomość ta nie polega na prawdzie, gdyż wspom­
niana firma tartaku  w Stołpcach nie zamierza li­
kwidować, ani też dotychczas nie wypowiedziała 
pracy robotnikom.
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O kreślenie „cirka“ <ca> w umowach drzewnych
Przy zaw ieraniu  um ów na  dostawę zarówno 

okrąglaka, jak i tarcicy u ta r ł  się zwyczaj podaw a­
nia  ilości m a te r ja łu  z dodatk iem  słówka „cą“ (cir- 
ka). Określenie takie spotyka się naw et jeżeli cho- 
dzi o sprecyzowanie właściwości towaru, a więc na- 
przykład — ca 30 proc. ki. I lub — ca 10 proc. 
nasinienia  — itp.

W praktyce hand lu  drzewnego okazuje się dość 
często, że kontrahenci nie zawsze zdają sobie sprawę 
co do znaczenia tego, napozór błahego, słówka. Bez 
w ahan ia  możemy powiedzieć, że owo „ca“ daje ko­
rzyści jednostronne i to prawie zawsze stronie sprze­
dającej. W edług zwyczajów, przyjętych w hand lu  
drzew nym  określenie „ca" oznacza 10 proc. mniej 
lub więcej, czyli, że sprzedający może dostarczyć 
10 proc. ilości sprzedanego tow aru mniej lub więcej, 
a kupujący obowiązany jest tak dostawę przyjąć. 
P rzedstaw m y rzecz na  przykładzie.

Ktoś przyjął dla danej firmy przemysłowej do­
stawcę 100 m" jakiegoś m a te r ja łu  drzewnego. Ilość 
ta obowiązuje więc go bezwzględnie, t. zn., że owa 
f irm a od kupca drzewnego nie przyjmie mniejszej 
ilości, ale także nie odbierze większej. Z tartaczni- 
kiem natom iast kupiec drzewny zaw arł umowę na 
ca 100 n r .  Tartacznik  m a więc pozostaw, ew entualność 
dostarczenia także albo 90m",albo 110m’.Tartacznik

ma więc pozostawioną ewentualność dostarczenia 
także, albo 90 n r ,  albo 110 m'. W pierwszym w'y- 
padku  kupiec drzewny, chcąc się wywiązać bezna- 
gannie ze swej dostawy, zmuszony będzie kupić 
gdzieindziej i ładować osobno 10 ńT, a w drugim  w y­
padku trzeba m u będzie z placu swego odbiorcy 
odebrać 10 m :! i transportow ać je na  swój skład. Je ­
dno i drugie nie obejdzie się n a tu ra ln ie  bez strat.

Słówka „ca“ używa się również jeżeli chodzi 
o określenie przeciętnej długości i przeciętnej szero­
kości. Zwyczaje handlowe ustaliły, że „ca“ dla d łu ­
gości przeć, w yraża 10 proc., przy szerokości przeć, 
na tom iast tylko 5 proc. To ostatecznie jest bardzo 
słuszne, gdyż stanowi różnicę, czy ktoś kupując  to­
w ar o przeciętnej szerokości 25 cm stwierdzi tę sze­
rokość przy dokładnym  pomiarze n a  22,5 cm, czy 
też 23*75 cm.

Na tle słowna „ca“ zawartego w umowie po­
w sta ją  też nieraz zatargi przy udzielaniu  zaliczek, 
jeżeli są one w umowie określone procentualnie. Nie 
można się dziwić, jeżeli kupujący  rozum uje w ten 
sposób, że skoro sprzedającem u wolno dostarczyć 
10 proc. m a te r ja łu  mniej, to i jem u wolno us tano ­
wioną zaliczkę o 10 proc. zredukować. Takich za ta r ­
gów u n ika  się najłatw iej, podając zaliczkę w kon­
kretnych cyfrach, a  nie procentach.

Zasady przy zaw ieraniu umów
W iadomo każdem u drzewiarzowi, że przy za­

w ieran iu  um ów czy to sprzedaży, czy kupna  nie 
można nigdy być dość ostrożnym. Mimo przestrze- 
gań ze s trony kolegów i wskazówek prasy  fachowej, 
jak  należy sporządzać umowy drzewne zawsze się 
jeszcze zdarza, że ten czy ów „wpadnie". To też jesz­
cze raz chcemy zwrócić na  tern miejscu uwagę na 
niektóre zasady i zwroty, zachodzące w tych um o­
wach.

Najkorzystniej dla sprzedającego jest, oddaw a­
nie tow aru  na  podstawie akceptow ania przez k u ­
pującego na  miejscu, t. zn. na  placu ta rtacznym  
przy składzie. Lecz i tu  pow stają  zatargi, a m iano­
wicie kupiec po odbiorze twierdzi, że uznał li tylko 
jakość, a nie ilość towaru, który  na  podstawie oglę­
dzin zakupił. To też należy spowodować k u p u ją ­
cego do oświadczenia, że uznaje nie tylko jakość, 
lecz również przyjm uje bez zastrzeżeń masę oglą­
danej przez siebie partji, o ile na tu ra ln ie  nie chodzi 
zgóry o określoną ilość m s.

Wielkie znaczenie posiada zachodzące w um o­
wach zdanie: „m aterja ł winien być zasadniczo biały, 
przyczem jednak kupujący  toleruje nasinienie do 
10 proc.“. Co oznaczają owe 10 proc.? Znaczą, że na 
każde 100 sztuk sprzedanego m ater ja łu  10 sztuk m o­
że być nasiniałych, reszta, tj. 90 sztuk m usi być 
biała. Mylne jest na tom ias t tłumaczenie, że po­
w ierzchnia każdej sztuki może być w 10 proc. na- 
siniałą.

W końcu w spom nim y jeszcze o różnicy sprze­
daw an ia  m a te r ja łu  sosnowego „b i a ł e g o" (blank), 
a tow aru  „n i e n a  s i n i a  ł e g o“ (blaufrei).

Aby zapobiec wszelkim nieporozumieniom na 
tem  tle zaleca się unikać wr umowne wzmianki, że 
sprzedany zostaje m aterja ł „biały", a wystarczy zu­
pełnie użyć słowa nienasiniały. Powodem winno być 
to, że tow ar leżący przez dłuży czas na stap lu  i nie 
zaszokowany traci w sku tek  wpływów atm osferycz­
nych), jak słońce i deszcze, na  świeżości w yglądu (by­

najm niej nie n a  jakości) i staje się szarym  (wetter- 
grauj, zdarzały się już wypadki, że kupujący  taki 
tow ar kwestjonował, obstając przy tem, że k o n tra k ­
towo zakupił tow ar biały. W rezultacie przyzna­
w ano m u  też słuszność. W ypadki takie w praktyce 

-są copraw da rzadkie, lecz nie zawadzi zapobiegać 
im przez ścisłe określenie, zalecone powyżej.

Najsłuszniejszą zaś zasadą, na  której sprzeda­
jący najlepiej wyjdzie, jest niepodawanie w umowie 
tow aru  za lepszy, niż on faktycznie jest. Takie 
„upiększanie" mści się czasem sromotnie.

4 0 .0 0 0  m3 drew na  
sp ław ionych p rse i Dswine

28-go października porw ała rzeka Dźwina, n a ­
brzm iała  w skutek  d ługotrw ałych deszczów, około
40.000 m* drewna, należącego do różnych przedsię­
biorstw tartacznych. W ysłano na tychm iast robo­
tników, celem u ra tow an ia  drewna. W skutek  pły­
w ania  tak  wielkiej ilości kłód, zagrożone są liczne 
tam y i k ilka mostów.

Przyczyny i rodzaje  
sin ien ia  drew na

P rzy  og lądan iu  na jrozm aitszych  p a r t j i  m a te r ja łó w  t a r ­
tych, często spostrzega się wśród nich  pewne wady, które po ­
w sta ją  w sku tek  nieodpowiedniego obchodzenia się z m a ­
teria łam i.

Najczęściej się zdarza, że drewno sinieje, co wpływa b a r ­
dzo u jem nie  ta k  na wygląd jak  i na jakość m ater ja łu .

Samo sinienie nas tępu je  z powodu opanow ania  d rew na 
przez grzybek „Ceratostomella pilifera", k tóry  na  wilgotnem 
drzewie szybko się rozw ija  i bardzo łatwo, za pomocą n a ­
rzędzi leśnych, rąk, nóg, trocin  etc. przenosi się n a  zdrowe 
drewno.
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Grzyb ten opanow uje  drewno* niekorowune, a szczególnie 
przetar ły  n ask u tek  niewłaściwego rozmieszczenia s tąp  li (Ij. 
za blisko koło siebie), co nie tylko h am u je  parow an ie  wilgoci 
z m a te r ja łó w  tartych ,  lecz pow odu je  w ch łan ian ie  wydzielin  
jednego s tap ia  przez drugi.  Często bardzo  zarazki sinizny 
dos ta ją  się do świeżo s tap low anych  m a te r ja łó w  ta r ty ch  dzięki 
używ an iu  s ta rych  przekładek, za rażonych  już sinizną.

Najrzadziej zachodzą w ypadki „ukry tego  s in ien ia" (ver- 
s teckle Blauel, które zachodzi tylko wówczas, gdy inaterjał 
był długo wilgotny i s in izna p rzen ik ła  w głąb drewna. '  Z po­
wodu wyschnięc ia  w ierzchniej w ars tw y  sin izna znikła, a w y­
szła na  jaw  dopiero przy  heblow aniu  drewna.

Przed k ilkom a la ty  ta k a  u k ry ta  s in izna by ła  powodem  
procesu, któryś się skończył w yrokiem  na niekorzyść ta r ta -  
cznika.

Zdarza  się również często, że powodem s in izny jest, spó­
źnione zaszopowanie m a te r ja łó w  tartych, k tóre  .leżąc na sta- 
p lach  do późnej jesieni,  w c h ła n ia ją  w siebie wilgoć, która 
przyczynia się do rozwoju za razków  grzybka, wywołującego 
siniznę. . v c i

W idzim y zatem, że p ie lęgnowanie '  m a te r ja łów  ta r tych  
należy do najważn ie jszych  czynności ta r taezn ika .  Plac s k ła ­
dowy m usi być p rzedew szystk iem  obszerny i przewiewny, a 
n aw ie rzchn ia  jego sp lanow ana  równo, odw odniona i u sy p a n a  
żwirem lub żużlem. Należy sftirać się również, aby nie do­
sta ły  się n a  p lac sk ładow y trociny, gdyż ja k  wiadomo, są 
one sk u p isk am i wilgoci i zarazków  grzybka, a  tern sam em  
u jem nie  oddzia ływ ują  n a  m a te r ja ły  ta rte .  Na placu  sk ła d o ­
wym należy u k ła d ać  s tap le  w  dostatecznej odległości od s ie ­
bie, aby  umożliwić dostęp świeżego powietrza, k tóre  pow oduje 
w ysychanie  d rew na. O ile możności należy s tap le  uk ładać  
n a  podw yższeniu  i używać bezwzględnie zdrowych prze­
kładek.

W końcu  należy przestrzegać aby m a te r ja ł  został zasta- 
p low any  najpóźniej we Wrześniu, a gdy  n iem a dostatecznej 
ilości szop zam knię tych , to złożone m a te r ja ły  należy szczel­
nie zakryć  i obić deskami.

Prieliczenie daniny 
lasew ei w w ei. Iwowskiem

Rozporządzeniem z dnia 7 paźdz ie rn ika  1929, do L. A. A. 
(1336 ex 1929, W ojewództwo Lwowskie ustanow iło  d la p rze ­
liczenia d an iny  lasowej n a  ekw iw alen t w gotówce w lll-c im  
k w ar ta le  b. r. ceny d rew n a  użytkowego n a  pn iu  usta lone 
d la  Ii-go k w ar ta łu ,  podane  do wiadom ości reskr.  z 26 kw ie­
tnia  1929 L. A. A. 5158/28, zaś d la  przeliczenia d an iny  w 
lV-tym kw ar ta le  1929, ceny n a s tę p u ją c e -

Rodzaj drewna

Klasa N ^
iaje

10 —i

warto­
(O*
•> *35

y
o

je U w a g i
ści In cmow

V
3sn in

ne

cena  w zł za m*

1. 50 30 29 24 Bdbrka, Gródek, Lwów, Łańcut, 
Nisko, Przeworsk, Rawa ruska, 
Rudki, Sokal, Tarnobrzeg.

11. 50 28 27 22 Jarosław, Jaworów, Kolbuszowo, 
Mościska, Rzeszów, Żółkiew.

III. 47 27 25 20 Drohobycz, Lubaczów, Przemyśl,  
Sambor

IV. 45 26 24 20 Strzyżów, Dobromil

V. 40 24 23 20 Brzozów, Sanok, Stary Sambor

VI. 1 38 23 22 20 Krosno, Lisko
Ceny us tanow ione  w  powyższej tabeli należy  stosować 

za drew no w lasach, położonych cona jm nie j  w odległości do 
o km od stacji kolejowej norm alnotorow ej lub rzeki sp lawnej. 
P rzy  obliczaniu należności za drew no w la sach  oddalonych 
od stacji kolejowej norm alnotorow ej lub rzeki sp law nej ponad 

-10 km stosować należy ceny powyższe z 15-procentową zniż­
ką, p rzy  odległościach ponad  10 -20 km  z 20-procentową zniż­
ką, zaś p rzy  odległościach ponad  20 km  z 25-proc. zniżką.

W jedności siła! Więc się zrzeszajcie!

Większe transakcje 
estatnicia tygodni

F-a Danziger Sleeporkontor \Y. Schoenberg, 
Gdańsk w osobie swego dyrektora p. Kownackiego 
zakupiła od zarządu lasów Liceum Krzemienieckie­
go slipry i słupy tel. za łączną sumę 25.000 doi.

*

F-a Josszyf, Warszawa zakupiła u lir. Poto­
ckiego w Malkiewiczach 2000 std. bali ang. sosno­
wych po cenie za std. Ł 8 f-co wag.

A

1 -o Standard S. A., W arszawa sprzedała f-ie 
Gibs Timber et Forest Co, Berlin — Dortreeht (A. 
Levandovsky) 25.000 szt. sliprów po cenie sb 9.1 za 
sztukę f-co wag. Gdańsk. Slipry te będą wyrobione 
w lesie, nabytym u hi’. Potockiego w Międzyrzeczu.

*

Ordynacja Dawidgródecka sprzedała f-ie Po- 
loak (B-cia Gorlin), W arszawa ok. 0.000 nr sosny  
spławnej, znajdującej się przy tartaku na st. Horyń 
po cenie za nr wraz z przetarciem zł 50. Drzewo 
słabe i przeważnie niższych klas.

*

F-a Maran i Dziechciar, Łuniniec sprzedała f-ie 
I. Goldberger, Gdańsk ok. 1.000 m:! bloków sosno­
wych nowego cięcia po cenie za nr f-co wag. sb 40.

Wywóz 
kłód olszowych w r. 1929

Główny Urząd S ta tys tyczny  w W arszaw ie  podaje n a s tę ­
pu jące  cyfry o wywozie z Polski kłód olszowych w miesiącach 
styczeń—w rzesień  br.

Tony 1000
Styczeń 4.453 360
Luty 5.471 610
Marzec 22.242 3.177
Kwiecień 6.469 611
Maj 5.739 531
Czerwiec- 7.291 747
Lipiec 10.638 1.038
Sierpień 9.823 974
W rzesień 7.423 737

Razem: 79.549 8.785
Z tego wywieziono do A ustr j i :  17.540 ton za sum ę 1.706 

tys. zł, co s tanow i 22,1 proc. wywiezionej m asy  i 20,1 proc, 
w artośc i;  do Czechosłowacji: 24.819 ton za 2.452 tys. zł — 
31,2 proc. m a sy  i 27,9 proc. w artośc i;  do Niemiec: 32.478 ton 
za 4.014 tys. zł — 40,8 proc. m a sy  i 45,7 proc. w ar tośc i;  do 
innych  k ra jów : 4.712 ton za 553 tys. zł — 5,9 proc. m asy  
i 6,3 proc. wartości.

Wyniki spriedaży drewna użytkowego 
i opalowego w nadleśn. państwowych.

Nadleśnictwo Państw ow e Mochy D. L. P. Poznań.
Licytacja w dniu 26. paźd<iernika 1929 r.

Dąb -j- szczapy opałowe za mp. 16.S0 zł
Sosna żerdzie I kl. za szt. 3 20 „

„ szczapy użytkowe II kl. za mp. 16.50 ,.
f  wałki opalowe ,, 11.00 „

Nadleśnictwo Państw ow e M argonin-W ieś D. L. P. Poznań.
Licytacja w dniu 27. października 1929 r

Dąb szczapy opalowe za mp. 20.00 zł
„ wątki łupane opałowe „ 17.00 ,,

Sosna III kl za m3 55.00 ,,
,, szczapy opa owe za mp. 16.C0 „

Nadleśnictwo Państw ow e W ielow ieś D. L. P. Poznań
Licytacja w dniu 29. października 1929 r.

Brzoza III kl. za m3 27.05 zł
IV „ , ... „ 21.20 „

,, szczapy opalowe za mp. 18.u0 „
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O lcha  II kl.
„ HI „

IV „
Sosna III

,, walki  użytkowe
wałki łupane opałowe

za m3 33.75 zł 
26.05 „

za mp.

21.74 
47.06 
18.00 
13 83

Wiadomości bieżące
Ceny ta rc icy  w Medjolanie. W osta tn ich  dn iach  noto- 

w ano w sprzedażach  hu r tow ych  franko  Mediolan (Milano): 
Iieski jodłowe i św ierkowe 1 kl. — 500 lirów za 1 n r ’, 11 kl. 
.150, III kl. 275 lirów. Deski z K aryn tj i  .'100 lirów. Belki 
jugosłow iańsk ie  220 lirów. Deski modrzewiowe I kl. 000 l i ­
rów. 11 kl. 210 lirów, III kl. 275.

Ceny drzewa opałowego w W iedniu .  W  osta tn ich  dn iach  
notow ano franko  W iedeń nas tępu jące  ceny za w agon 10-to- 
nowy drzewa opałowego: Suche szczapy sosnowe, świerkowe 
i jodłowe 500 sh aus tr iack ich .  Szczapy bukowe świeże 390 sh.

Najw iększy ta r t a k  pańs tw ow y w Czechosłowacji. W
tych dn iach  puszczono w ru ch  t a r t a k  w Stavnicy koło Bań­
skiej B y s t r z y c y  w  Czechosłowacji. Nowy ta r t a k  jest n a jw ię ­
k s z y m ,  jak ie  z n a jd u ją  się w pańs tw ow ym  zarządzie leśnym 
w  C z e c h o s ło w a c j i ,  a budowa jego kosztow ała około 3 miljo- 
nów koron czeskich. Roczna zdolność p ro d u k cy jn a  wynosi 
52.000 m s tarcicy

Nadużycia  przy  dostaw ach  podkładów  kolejowych w Ju- 
gosławji. W edług  wiadomości, podanych  przez dzienniki za- 
grzebskie, s twierdzono przy zakupie  i odbiorze podkładów 
kolejowych dla jugosłowiańskich  kolei pańs tw ow ych  większe 
nadużycia. W związku z tein aresztow ano kilku wyższych 
urzędn ików  kolejowych i dostawców drzewnych..

Sprawy podatkowe
Najbliższe te rm iny  p ła tnośc i  podatków. 1. Dnia 1 lis to­

p ad a  r. b. p rzypada  te rm in  pła tności podatku  dochodowego, 
wykazanego w nakazie  p ła tn iczym . W  razie n iezapłacenia 
tego podatku  do dnia 15  lis topada br. liczyć się już będą kary  
za zwłokę w wysokości 2°/» miesięcznie a nad to  może zostać 
wdrożona egzekucja u p ła tn ika ,  co pociąga za sobą kosz ta  
w wysokości 5°/o zaległej kwoty  (jednorazowo). Podatnicy, 
k tó rym  n ak a zy  p ła tn icze doręczono po 15 października,  w inni 
uiścić podatek  nie do 1 lis topada lecz do dni 30 po doręczeniu 
nakazu  płatniczego. W niesienie odw ołania nie wstrzymuje* 
obowiązku zap ła ty  całego podatku .  Naczelnik Urzędu S k a r ­
bowego może na prośbę p ła tn ika  odroczyć zap łacenie podatku  
do 2 miesięcy, jeśli chodzi o kwotę do 2.000 zł, albo 
go na ra ty  do 3 miesięcy, jeśli chodzi o kwotę do 
Dalsze ulgi może przyznać jedynie Izba 
sadnione podanie  (stempel 3 zł).

2. Do dn ia  15 l is topada b. r. należy wpłacić d ru g ą  ra tę  
względnie resztę p o d a tk u  gruntowego. T erm in  ulgowy 14- 
dniowy (do 19 lis topada) dla k a r  za zwłokę ja k  przy podatku  
dochodowym. Kary za zwłokę Wynoszą przy tym  podatku  
l°/„ miesięcznie. Postanow ien ia  co do egzekucji, odroczeń 
i r a t  te sam e ja k  przy podatku  dochodowym.

3. Do d n ia  10 g ru d n ia  b. r. p rzypadn ie  w p ła ta  podatku  
m ajątkow ego wedle doręczyć się mającego, w ezw ania  p ła tn i ­
czego w wysokości zeszłorocznej (zasadniczo). — Do tego po­
da tk u  niema zastosow ania te rm in  ulgowy l i  dniowy dla k a r  
za, zwłokę, k tóre  za tem  liczyć się będą już od 11 g ru d n ia  w 
razie n iezap łacenia  go ściśle w w yznaczonym  terminie.

Postanow ien ia  co do egzekucji, odroczeń i r a t  te same 
co juzy  p o d a tkach  wyżej w spom nianych . ____________

rozłożyć 
•5.000 zł. 

S karbow a na uza-

Dostawy - kupna - sprzedaże
Licytac ja  ła t  bukowych. Tymczasowy zarząd  powiatowy 

Lim anowej sprzeda  d rogą licytacji we czwartek, dn ia  7 lis to­
p ad a  o godz. 3 popoł. n a  ta r t a k u  w Dobrej 50 nr* ła t  b u k o ­
wych n a  wyrób mebli o w y m ia ra ch  20—20 i 40—40 w d łu ­
gościach od 40 cm do 1 metra.

Licytanci w inni do rąk  przeprow adzającego  licytację 
złożyć ty tu łem  w a d ju m  10 proc. ceny wywoławczej, która 
wynosi 0.500 zł.

D ostawa desek dębowych do Belgji. Direction des t.o- 
lonies de Bien faissance de 1‘Ktat w Merxplac rozpisuje p rze­
ta rg  na  dostawę 2.000 n r  desek dębowych pochodzenia w o łyń ­
skiego. Oferty należy złożyć do dn ia  12 bm. W a ru n k i  dos ta ­
wy wysyła w spom niana  insty tucja.

Dostawa lorn ierów  brzozowych do Łotwy. W ydział Ma 
te r ja łów  i Inw en ta rza  glqw nych w arsz ta tów  pocztowych w 
Rydze, (Łotwa — A spas ja  B u lew ar t  10) zakupi w dn iu  7 bm. 
drogą p rze ta rgu  1025 fornierów  brzozowych. Uczestnicy p rze ­
ta rgu  w inni razem  z ofertą  złożyć jako  w ad jum  10 proc. sumy 
danej za towar.

Rozwój krajow ej fab rykac ji  lokomobil.  Do dziedzin pn  
ikcji polskiego przem ysłu  ciężkiego, wykazującego  z kt 

imnnniiiapv m im i i  a w których  do n iedaw n

•o-
dukcj i  polskiego przem ysłu  ciężkiego, wykazującego  z Ka­
żdym rokiem  im ponujący  rozwój, a w k tórych  do n iedaw na 
m ia ły  monopol zagran iczne fabryki,  należą  lokomobile p rze ­
m ysłow e stacyjne.

Obecnie dzięki w yrobom  powyższych m aszyn  fabryki 
H. Cegielski Sp. Akc. w P oznan iu  zdołano zdobyć sa m o w y ­
s tarczalność w tej dziedzinie, podczas gdy jeszcze w r. 1928 
zakupiono  zag ran icą  lokomobile na sum ę przeszło 1 i pół mil- 
jona złotych.

Lokomobile te w ykonane  w edług najnow szych  zdobyczy 
techniki,  s to ją  pod względem doskonałości w yrobu  wyżej od 
fab ryka tów  zagran icznych  i da ją  na j lepszą  rękojm ię swej do­
broci w użyciu.

R e d a k to r  o d p o w ie d z ia ln y  W. S y r o k o m 
i a d m in i s t r a c j ę  w y d a w n ic tw a  S t .  S c h i  

D r z e w n e g o  T;  z  o. p. P o z n a ń ,

l a - S y r o k o m s k i ,  za  dział  o g ło s z e ń  
a g e .  — C zc io n k am i  D ruk a rn i  Rynku 
u l ica  Wielkie  G arb ary  n r  20

M a m y 647

do oddan ia
la ra i

lub z p o c z ą t k i e m  wiosny 
po zniżonej cenie

w i M M U i i e w a l e i o w .
jak akacii, gledycji, kasz 
tanów, lip zimow. i lato- 
wych, wiązów, dębu czer. 
ameryk., topoli kanad. 
i włoskich, oraz większą 
ilość 2, 3 i 4 let. świerków 
szkólkow. la, 1 rocznej 
sosny, akacji, 21 et. szkółk. 
olszyny czerw, i brzeziny

mm leśni
Kościanpow.

^ * P o s * u k u j e  s i ę  h u p n a ^ ^

I w iększe! i l o ś c i
sosn. okrąglaków
w tem dużo IV kl. nada­
jących się do rżnięcia 
drzewa wiązark. Ofertv 
skier, do „ P a r "  Poznań 
Al Marcinkowskiego 11.« 

pod nr, d d . 1 9 9

M ODERNIZACJE T R A K Ó W
dla pow ięk szen ia  wydajności przez p rzebudow anie  korpusów i korbowo-  
dów na oryginalne sz w e d z k ie  łożyska  ro lk ow o-b eczu łk ow e wykonuje

FABRYKA TRAKÓW I MASZYN DO OBRÓBKI DRZEWA
dawn. C. BŁUMWE i SYN, S p . A kc., B y ó g o sa* *
Na iad an ie  kosztorysy bezpłatnie. 619./

używany w dobrym 
stanie s p r z e d a  649

LASGO Sp. Akc.
Fordon k. Bydgoszczy

■  1

t  Sprzedam w a g o n o w o  i

i bale brzóz.
P po bardzo korzystnej cenie ^

 ̂ T. Hoffmannn Handel drzewem
r  Gn i ezno  PI. Kości uszk i  18.
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Naszą przynętę leśniczych)
w ę sz ę  zw ierzęta  na o d le g ło ś ć  kilometrów.
Pod gwarancję ch w yci  s ię  już w pierwszej nocy każdy lis, kuna, tchórz,
Wilk ltd . Zwierzęta m ożna zw abić  w każde życ zo n e  m iejsce .
Najlepsza przynęta świata, ty s ię c e  su kcesów , ty s ięc e  listów dziękczynnych.
Sch w ytano  w 10 dniach 24  lisy, 8 dniach 7 kun itd.

Przynęta d la lisów fr. 6,— (ca  10,50 z ł)  plus porto /  W ystarczy \  
dtto dla kun i tchórzów fr. 5,50 (ca  10 zł)  plus porto * na c ę łę  z i m ę . )

Za zaliczkę (przy zap łac ie  zgóry franko) dostarcza

N A V I T A S A .G . -  MuMHEIM 334 (Schweiz).

►►
►
►
►
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►
►
►
►
►
►
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►
►
►
►
►
►
►
►
►
►
►

K ierow nik  ta r ta k u
z 2 8  l e t n i ą  p r a k t y k ą ,  d o b r y  k a l k u l a t o r  d r z e w a  s t o j ą c e g o ,  z n a j ą c y  
s i ę  d o b r z e  n a  w y m i e r z a n i u ,  b r a k o w a n i u  d r z e w a  o k r ą g ł e g o  i t a r t e g o  
w e d l v g  u s a n s u  f c e t l i ń s k i e g o ,  p o s i a d a  w y s z k o l e n i e  t e c h n i c z n e ,  m o n -  
t o - a n i u  t r a k ó w  o r a z  b u d o w v  n o w y c h  t r a k ó w  P O S Z U l C U i e  
posady od 1. 1. 1930 r. e w e n t .  i p r ę d z < j .  Z g ł o s z e n i a  d o  

R y n k u  D r z e w n e g o  p c d  nr. 646.

I .  M A L O W A N I E C  i S k a .
TARTAK - st. Klwerce (Wołyń)

p o s i a d a  n a  s k ł a d z i e  z e s z ł o r o c z n e ,  d o b r z e  p r z e s c h n i ę t e  m a -  
t e r j a ły  w  w y m i a r a c h  od  ‘/s— 4 “ : 30 0

sosna ( s t o l a r k a ) ,  dębina, jesion, olcha. b rio . 
za, arab. klon. brzost. —  P r z y j m u j e  o b s t a i u n k i  
w y m i a r o w e .  —  U d z i e l a  k r e d y t u  w e k s l o w e g o  f i r m o m  s o l i d n y m .

L os nr. 1. 
L os nr. 2. 
L os nr. 3. 
L os nr. 4. 
L os nr. 
L os nr.

5.
6.

Zrąb nr. I. 
Zrąb nr. V II  
Zrąb nr. XI 
Zrab nr. XII

W ojew ód ztw o  P o m o rsk ie .

Nadleśnictwo Państwowe JAMY
poczta  M okre, k o ło  G rudziądza.

W dniu 7 lis to p a d a  1929 r. o godzinie 11-tej od­
będzie się w lokalu Strzelnicy w Chełmnie publiczna 
licytacja na następujące zręby wiklinowe do cięć 
wiosennych w rewirze Ostrów Panieński (Panieńska 
Kępa) koło Chełmna.

3.15 łia 4-lct. wikliny
4.16 ha 3-łet. wikliny 
2,77 ha 3-let. wikliny 
5,18 ha 3-lct. wikliny

Zrąb bez num eru 3,90 ha 4-let. wikliny 
Zrąb nr. X 1,35 ha 1-roczn. wikliny

Zatwierdzenie licytacji zastrzega się Dyrekcji 
Lasów Państwowych w Toruniu.

Wycinanie wikliny winno być ukończone w 
terminie do 1. III. 1930 r. a wywóz do dnia 1. IV. 
1930 roku.

Nałeżytość winna być zapłacona do Kasy Nad­
leśnictwa w Jamach najpóźniej do dni 14 od daty 
zawiadomienia nabywcy przez Nadleśnictwo o za­
twierdzeniu licytacji.

20"/,i zaofiarowanej sumy należy wpłacić bez­
zwłocznie po przyjęciu nadaży w dniu licytacji jako 
gwarancją dotrzymania warunków kupna, a zwróci 
się takową dopiero po należytem uprzątnięciu zrę­
bów.

Za jakość i wielkość wydzierżawionego obsza­
ru Nadleśnictwo nie odpowiada.

Szczegółowe warunki ogłosi się na miejscu 
przed rozpoczęciem przetargu.
611 N a d leśn iczy  P a ń stw o w y .

P o szu k u ję
« J l a  p i e r w s z o r z ę d n y c h  o d b i o r c ó w

ca 500 m] oOzioraftów sosn.
6C°/0 I kl.  r e s z t a  II KI.
O f e r t y  u p r a s z a m  f r a n k o  g r a n i c a  Neumittelw a l d e  
w ł ą c z n i e  2 %  p r o w iz j i .  6 3 2

A D O L F  F R A E N K E L  Holzkomision Breslau 13

Państwowe Nadleśn. Oborniki
urządza na sali Narożyńskiego w Obornikach w 
dniu 6 lis to p a d a  1929 r. o godz. 9 i pół licytację na 
drewno użytkowe (ca 320 m budulcu 2- 4 kl. z leśn. 
Nowosławskiego), oraz opałowe z wszystkich le- 
śnictw; w dniu tym sprzeda się również 2 baraki 
z oddz. 125 leśnictwa Lipka.

Zatwierdzenie sprzedaży drewna użytkowego 
zastrzega sobie Dyrekcja Lasów Państwowych w 
Poznaniu.

•625 Nadleśniczy.

P o s z u k u j ę
Kopalniaków sosnowych a  c a ł y c h  d ł u g o ś c i a c h ,  a t a k ż e  

stemplach, f r a n k o  g r a n ic a .
Budulec sosnowy, c i ę c i a  2 8 /2 9  o d  3 0  c m  ś r e d n i c y  

w z w y ż  L o k o  s t - c j a  z a ł a d o w c z a .
Budulec sosnowy, c i ę c i a  2 9 /3 0  o d  28  c m  ś r e d n i c y  

w z w y ż .  F r a n k o  g r a n i c a  Z b ą s z y ń .  O f e r t y  w ł ą c z n i e  2 %  
p r o w iz j i  u p r a s z a  6 3 3

A dolf F ra e n k e l  Holzmission
Breslau 13 S c h l i e s s f a c n  19.

O O O O O O O O  O O O O O O O O  O O O O tw iW i O O O O O O O O  O O O O  o o c  

60 70 mtr. kubicznych 2>/2.3 ( 4 cal.

dylÓMf brzozowych x
Sprzeda w y p ł a c a l n e m u  n a b y w c y

D O M I N I U M  J A B Ł O N O W O
poczta Ujście,  pow. Chodzież  (Pozn ańsk ie )  642 

COOCrOOOOCOOOOO-M KtOOOOOOOC OOOOOOOO O O O O OO O O

Asygnaty do sprzedaży drewna
w b loczkach  a 100 kart z kopją —  sę  do nabycia

Drukarnia  Przeg lądu  L e ś n i c z e g o  i Rynku D r z e w n e g o
Poznań, W ielkie G arbary  20


